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Polska i Burma wymienią 
przedstawicieli dyplomatycznych 

WARSZAWA. - Rządy Polskiej RzeczypospoWej Ludo­
wej i Unii Bmmy oiYWione dążeniem do zacieśnienia wza­
jemnych przyjaznych stosunków i przyesyułania się do dal­
szej normalizaeji stosunków mi~ - posta­
nowiły wymienić przedstawiołeli dyplomałycznyeh w stop­
niu posłów nadzwyezaJnyeh i ministrów pełnomocnych. 

DziewiQłe posiedzenie w Genewie 

Cena 20 gr ( 
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nad kwestią Niemiec i bezpieczeństwa Po tragicznej 
, . . 

Pod obrady wchodzi problem 
rozbrojenia I rozwo1u kontaktów 

międ~y Wschodem i Zachodem 

sm1ere1 
oficerów polskich 

w Korei 

GENEWA (PAP). - Jak podaje 
Ageac~ Reutera, minlstrowie 
•praw ugł'ani<:znych czterech l&O­
carstw l)Ostar.owiłl zawiesić dysku­
sję llaQ pierwszym punktem po­
rządku drleni.ego 11.onlerenc}I ge­
newskiej - nad sprawą bezpieczeń 
~twil europejskiego onu pr.oble­
mem lńemieckiiQ - i pniejść do 
omówienia nalłtępaych dwoch punk 
tów porządku drlenneqo - Sl>ł"a­
wv rozbro}enl.a oraz kwestii roz­
wo}u kontaktów gospodarczych i 
kulturalnych 111\ędzy Wschodem t 
Zachodem. 

międ:iy USA a Związkiesst Ra- < PHENIAN (PAP). W związ­
ku z tragiczną katastrofą sa­
molotu, w wyniku której zgi­
nęło 3 Polaków - pracowni­
ków przedstawicielstwa pol­
skiego w Komisji Nadzorczej 
Państw Neutralnych w Korei, 
odbyło się w Panmundżonie -
z inicjatywy przedstawiciela 
Polski w KNPN min. A. Mor­
skiego - nadzwyc.z.ajne posie­
dzenie komisji. Przedstawiciel 
Polski poinformował komisję 
o wypadku i o swych dotych-1 
czasowych krokach w celu 

GENEWA (PAP). Dziewiątemu 
z kolei posiedzeniu ministl"ów 
spraw zagranicznych czl>erech 
mocarstw w Gen.ewie pr7eWOdni 
czył Pinay. Kontynuowano dys­
b..,.isję n.ad p~rwszym punktem 
rx>rządku dzi.ennego - beą>ie­
cz.eństwo europejsk.ie i NiEmcy. 

Pierwszy zabrał glee Mae Mil­
la.n, który oświadczył, ~ mial 
możność bard:r.o dokładnegot:rre 
s tudiowania oświadczenia z.loro-

dzieck.im. 
Cale przemoWJ.enie Dullesa 

poświęcone było uzasadnieniu 
tych twierdzeń. 
Związek Radzieeki - oświad­

czy! Dulles - twierdzi katego­
rycznie, że bezpieczeństwo w 
Europie !D<l'Że być zapewnione 
najlepiej praez trwający podział 
Niemiec, a przynajmniej dv 
cz.asu, póki Niemcy nie będą 
mogły być zjedn<>c7..one w wa­
runłt'ach icł: całkowi.tej ,,sowie­
ty-r.acji". 

Problemy, ~ ~­
me polecili nam szefowie rzą­
dów - kontynuował mówca -
polegały na tym, jak zapewmc 
bezpiec:reństwo europejskie 
zjednoczenie Niemiec. co - jalt 
wskazali szefowie rządów 
ściśle si.ę :ae sobą wiąże. Wlaści 
wa interpretacja dyrektyw 
prnedstawia się tak, że szefowie 
czierech nądów uznali, iż bez­

ne~ Prze;; W. M: Mołotowa na piec2leÓ&tWO europejskie zost«­
posiedzeniu w dm.u· 8 bm. nie z.agrQllione, }esu Niemcy rue 

Powrócilwsey z Mooklwy - l>O będą zjednoc:ooone. Jest to nie­
wiedzial Mac Mi1lan - pan Mo- wątpliwie punkt widzenia r?.ą­
łotow przywi6zl z sobą oświad- du USA. 
c=ie omaczająoe . nie ~~- Następnie Dulles wskazal, że 
ny wkład do rozw1ązarua sioJą- dyskusja nad piErwszym punk­
cego pr7.ed nanu problemu. lecz tern porz.ądku dziennego d<>pro­
•~.szczi; ~J. negatywne u- wad:lala óo u7.g0dnienia s7.eregu 
s;oourut"OW~t~ su~ <1;0 tego ~ spraw ~ zapewruerna 
!l."'!llu. ~ęr. doi trwały m1ę bel.f>iiezcńst.w.i. co podkreślily 
dzy muru spory, . ~ były to u.równo mocarstwa 7.aChodnie, 
s~ ~ ~eJ podsta- jak i delegacje. radtiecka. Jed­
w1c, a mi3illOW1CJle na ~wie n.akże ~ konferencja przystą­
dyrektyw, które ~ dali ~o- pila do rozipatraenia problemu 
wie ~w. Obecnie naromiast zjednoc2leilia Niemiec, delegacja 
1asne Jest. że mamy do czynie- radzi>ecka _ :zdaniem I>ullesa -
nia z tym. ~jest równom.ac.-n.e odmówiła pr7Jed)'l>kutov;ania po­
z odrzuceni~ dyrek~ .. ~ząd Ważnych i szczegółowych propo­
radztecki me ~ Slę JUZ na zycji mocarstw zach<>dnU:h, a 
P'.zeprowad2Jenie ~mych wybo- rów.noc7'ElŚnie nie pr7.edstawila 
row w całych ~1emc~~- Jest swojej własnej propozycji. Jeśli 
to bar~ p<>wame OSWJOO~ chodzi 0 propozycję rad!z.iecką 
n:c, _ktore stwarza ru~1errue w sprawie utworzenia rady o­
OOY:'azną sytuac~ę. N!.e ~„ w gólnoniem.ieckiej, t.o - według 
'aki sposób mozna z ~kiem Dullesa _ propozycja ta nie 
dla spraW! kontynuowac dysku- praeYl'iduje żadnej oópow.iedzial 
>J(> nad P1~ ?Wl~ !X>: ności tej rady za zjednoczenie 
cządku dz1ennego; Pon.iewaz Niemiec. 
pun.kt ten ma wyJątkowe zna· . . 
c:-:?nie, nasze niepowodzenie w ~ USA ~ - _p<)'Wre-
tej kwestii nie może nie wpły- drzial ~!es - ~ fakt i.z. rząd 
!: ąć róWnież na na.strój, z jakim radziecki _odmawia pow~ego 
•1rzyl!tąpimy do omó·Nien.ia dni-· ro.z.P'.1~1a. problemu . zjedno­
':"ego i trzeciego punktu porząd- czerua. N1em1ec łącz_y ~ię z _na-
:~u dzienneoo. ruszeniem pocozurmerua osiąg-

a niętego między szefami rządów. 
Mac Mlllan oświadczył, że Wpłynie to niewątplilWie w spo­

~ hciałby jednak zreasumować sób negatywny na ogól~ sto­
wyni.ki pracy dokonanej dotych- sua1ki Zwią2lru Radzieckiego z 
czas. Wyniki te jego :zdaniem, innymi krajami, w tym również 
sprowadzają się do tego, co na- ze Stanami Zjednoczonymi. 
stępuje: odbyła się cenna wy- w zakończeniu Dulles powie­
miana poglądów, w czasie któ- dzial, że ma nadzieję, iż Zwią­
rej osiągnięto pewien postęp. zek Radziecki, jeżeli nie dziś. to 
Gdyby rząd radzi.ecki 7.gOdzil niebawem „lojalrfe uwzględni" 
się na zjednoczenie Niemiec, wskazania szefów rządów, iż 
<conferencja bez trudu osiągnęła Niemcy winny być zjedn<>c7..<J«le 
bv porozumien!e również w spra w drodze wolnych wyborów. 
w ie systemu bezpieczeństwa. Z Gdy nadejdzie ten dzień - po-­
drugiej strony powiedział wiedział Dulles - be'zlpieczeń­
Mac Milla.n - majdujemy 51ę stwo europejslcie ::oostanie 7..a­
w obliczu ciężkiej straty, a mia- peWll'lione i duch Genewy będzie 
r.O".vicie utraciliśmy zaufanie w mógł przynieść ~. których 
prz.yszło'..ć. świat od niego oczekiwał. 

Mac Millan stwierdził, że mo- A. Pin.ay, który zabrał glee po 

I wyjaśnienia okoliczności i 
;r::zyczyn katastrofv. I 

I Postanowiono. jednomyslnie 
- na wniosek przedstawicie­
la PRL - wysłać na miejsce 
wypadku specjalną komisję, 
złożoną z przedstawicieli czte­
rech państw wchodzących w 
skład KNPN - Czechosłowa,­
cji, Polski, Szwajcarii i Szwe­
cji - dla zbadania przyczyn 
katastrofy. 

Na zdjęciu: minister Mołotow 
oJ)llszcza gmach hotelu, w kló­
rym mln. Dulles wydal przy­
jęcie dla ministrów spraw za· 
~ranlcznvcb Zwl;itkn Radzlec· 
kle§O, Franc~ I WlełkleJ Brr· 

tanit. 
Fot. - CAF 

wiła rozpatr7.en.ia propozycji mo 
carstw zachodnich w sprawie 
bezlpiec:zeństwa i jedności Nie­
miec i że nie wysunęl:.a re swej 
strony żadnych konl!!retnych, 
realnych propozycji 

Po pr;.emówieniach trzech mi­
nistrów spraw zagranicznyth 
m<>earstw zachodJnich zabrał głos 
minister Mołotow, lctóry za=a­
czył na wst.ępie, że musi odpo­
wiedzieć na uwagi Mac Millana, 
Dullesa i Pinay'a. 

Zwracano tu uwagę - powie­
dział miai.. Mołotow - że wjn­
niśmy się stocsową.ć do dyrek­
tyw szefów rządów czterech mo 
carstw. Delegacja radziecka u­
waża, że je6t to słuszne, logicz­
ne i caflroiwicie uzasadnione. 
2inamy dobrzle te dyrektywy i 
nieraz powoływaliśmy się na 
nie. Jednakże nie znaczy to by­
najmniej, że każdy może je do­
W<>lnie interprełio\'lać i zajmo­
wać takie stanowisko, jakle .zaj­
mował przied uchwaleniem tych 
ciyrektyw. Podejmuje się tu 
próbę sprowadzenia całego za­
gadnienia l>ez!Jiecz.eństwa Euro­
py i całego problemu Niemiec 
wyłącznie do sprawy W)'borów 
ogólnoniemieckich. Czy jest t.o 
zgodne z dyrektywami? 

* • 
Na ręce ambasadora PRL w 

Korei i przedstawicielstwa 
polskiego w ~~PN napłyv."3-
ją kondolencje. 

Nowy 
rezydent francuski 

~ Maroku 
PARYŻ. - 9 bm. rząd francu­

slci mianował Andre Dubois, sz.e· 
!a policji paryskiej, nowym re­
zydentem generalnym Francji w 
Maroku. Równocześnie podano 
do wiadomości, że dotychczaso­
v.ry rezydent ~eneralny, generał 
Boyer de Latour opuści Rabat 
<administracyjna stolica Maroka) 
11 bm. 

· Drukarska czeka na tynkarzy 
Minęła już pierwsza dekada wały ekipy ZIS na innych b•1-

list.opada. Bloki miemk.alne U I dowaeh. CKR-SKU 
i 442 przy ul. Drukarskiej maJl\ 
być odda.ne do użytku w końcu 
bfeźącego miesiąca. 

- Na pewno terminu dołl"l.3'­
mamy ....:. zapewll'ia kie.-ownłk 
budowy inż. An~. - Blok 
442 jest juz prawie całkowicie 
wykońC?JOny. J- tylko prr.e 
prowadza sie prace malarskie 
i w kilku pomiesuzeniach koń 

Krajowa narada 
w sprawie 
nauczania szkolnego 

C"ZY układanie posad-zek. W bln WARSZAWA. Pod przewodm· 
ku 441 trwają intemywne ro- ctwem min. oświaty W. Jarosiń­
boty &ynka.r<;kie oraz niekłótt G:ltiego od.byla się 9 bm. krajo-
1>ra.ce wykońC"reDiowe. wa konferencja kierowników 

A jak przebiegają ro1'ołF w wydziałów oświaty prezydiów 
sąsiednich blokach? wojewódzkich rad narodowych, 

W bloku 443 końc-zy się m. zwołana w celu omówierua wy­
in. krycie dachu oraz układa ników nauczania w szkołach o­
posadzki w piwnicach. Nie gól.n.ok.ształcących w ub. roku 
można. natomiast tx"ZYSłl\t>ić do szkolnym, które mimo pewnych 
tynkowania. Potrzeba 40 tyn- postępów w stosunku do lat ubie 
karzy, a nie ma dotychczas a.ni głych są nadal niezadowalające. 
jednego. Dyskutowano nad środkanu 
Również oa brak tyukan, zmierzającymi do poprawienia 

uska,rża !rię kierownik btlt)owy te.i sytuacji. 
bloku U6 .• Blok ten ma b!6 _od Na kon!erencji obecni byli -
dany ~o. uzytku w tym ':"temą- sekretarz KC PZPR WI. Matwin 
cu .. Jesh 2'.'.BM nie przysle jak i przewodniczący Zarządu · Głów 
naJseybcleJ ~bny~h brv- neg<> ZZNP _ st. Mach. 
ęa.d tynkarskich. termm · I.Pn 
n.ie będ7.ie dotreymany. 

W bloku 444 w jednej por. 
wie kladm ~ę stropy nad UJ 
piętrem. w drugiej -zaś końezr 
mury lll pię~ Roboty prowa­
dzone są na 3 zmiany. Budy­
nek stanie pod daehem w koń­
C"J listol>adf' Jeśli ~robót 
nie osłabnie. blok 444, qodnle 
z pia.nem. w •grudniu oddany 
7ost:i.nie do użytku. 

Korea północna 
oferuje 
energię elektryczną 

Korei płd. 
Inielnie spisują się na budo- PHENIAN. (PAP) •. Opub~~wa 

wie przy · ul. Drukarskiej i.n- no tu ~wiadc=e . m1rust::a 
Wilat.orzy ZIS. KieT'l>Wlłi.k robót elekt~ KR~D K~ Du ~ 
ZłS RubinsztaJn J><!tratił dobrze ma. Os~e stwie.rd~. :z 
zorganizowa(j praeę i d'Zięld ~ wobec powamycb _trudniośc: e:'J'2'! 
mu ZBM nit' miało żadnych getyc~ych Korei . poludniow•:J, 
zahamowań w swYch robotach. Korea.ruska Republika ~udov.:o­
Wańo, ateby podobnie ~ Demokr~tyczna gotowa JESSt rue-

W. Brytania 
\\rprowadza· 

• • ogran1ezen1e 
• • spozye1a 

LONDYN (PAPI. - Agoacfa aea· 
tera podaje, te h:ba Gmin 320 gło­
sami przeciwko 255 zatwierdał.la 11-
zupełnlenia do b1ulietu Angllt. Prze 
widują one m. Ili.. wzrost poch1tk11 
konsllmpcyjnego od wielu ·artyku· 
łów o 20 proc. oraz podatku od 
dywidend - · o 5 proc. 

Srodki te zastosowane zostały w 
celu ogranh::zenla konsumpcji. Jak 
ośwladczyJ przedstawiciel rządu, 
lndność Ang!U kupuje 7.a duto to­
warów Importowanych. 

zwłoczrue rozpocząć dostawę 
energii elektrycznej dla w.szyst­
kieh przedsiębiomtw południowo 
koreańslcich, nie związanych z 
produkcją dla celów wojsko­
wych. 

I 
Mi.nieterstwo Elektrowni KRL-D 

zaproponowało pnr.eprowadze­
nie 25 bm. w Kaesongu rozmów 
w tej sprawie z ~rzedstawioiela­
~i odpowiednich wladz Korei 
południowej. 

Pinay uda sił} 
do Bonn 

GENEWA (PAP). Korespoo:i­
dent agencji France Presse do­
wiaduje się, że minister spraw 
zagranicznych Francji A. Pinay 
uda się w nadchodzącą niedzil'­
lę do Boon. . 

Paramoaow 
na ławie 

i · caszczyński 
oskarżonych 

Na zdjęciu (od lewej): Paramonow 
la.wie oskarżonych. 

Ga.szczyński na 
Fot. - CAP 

carstwa 7..achodnie nie z.rezygnu Duli-esic, powtórzył twierdzenia 
ją z NATO i unii zachodnio-eu- Ma-c Millana i Dullesa, iż rze­
•opejskiej i że naród niemiecki komo celem rządu radzieckiegoo 
nic che<> utracić niezawisłości j€st „ro'LCiągnięcie komunizmu 
Ul cenę zjednoczenla i nie chce na cale Niemcy i że świadczy -0 
być - jak się wyraził „satelitą tym deklaracja delegacji radzie­
w komunistycznej konstelacji". ckiej, z.ł<Jri:(lllla na posiedzeniu 

Jeśli rząd radziecki - oświad- wtonkowym". 

Minister Mołotow przypom­
niał, że już na konferencji srz.e­
fów rządów próbowano wysu­
nąć na plan pierwszy pr-oblem 
Niemiec i wyborów w Niem­
czech. Jednakże koncepcja ta 
nie ;wstała przyjęta praez sze­
fów rządów. W dyrektywach 
sprawę bezpiecreństwa Europy 
umi~zono na pierwszym pla­
nie. Tymczasem obecnie U!Siluje 
się usunąć tę sprawę w ci.eń. 

Delega<:ja radziecka uważa, 
że k001ferencja ministrów spraw 
zagraniczmych powinna ściśle 
przasti-7.egać dyrektyw S'ZC!ów 
rzą<iów. 

Drugi dzień procesu 
czy! Mac Millan - będzie kon- Zdaniem Pinay'a st.ainowi.sko 
tynuował taką p0litykę, przy- rządu francuskiego polega na 
czyni siQ to do istnienia stałego tym, że ust06U!I11rowuje się on Minister Pi!nay twierdzi - po 
n ieoozpieczeństwa i SJ>OWodUje, ze zrozumieniem wobec Wo.ski wiedział min. Mołotow - że oro 
:ż' nadz:eje na r<>z.wiązanie pro- Zwiąllku Radl:ieck.iego o bezpiE:­
blemu będą coraz mn:_j.s.z.e. czeństwo oraz że propozycje mo 
Następn:e zabrał ęłoo J. F. carstw zachodnich opierają się 

DuUe:s. Sformulowal on opiruę na clM;!ci za.pewnienia tego bez­
rządu USA .:> wt<x"kowym prze- pieczeństwa. Powiedział on, że 
mówieniu m:nistra Mołotowa w bez.pieczeń....-two sąsiad.ując;YCh z 
sposób następujący: Niemcami krajów, które W)'ra-

Po pierwllze - powiedział Dul zilyby zgodę na udział w pro­
les - ra<l.zi-ecki punkt w'!dzema jektowanym praerz mocarstwa 
- o ile mialby zostać utrzyma- ;.achodn.ie układzie, byl<>by sku­
ny - spowoduje uwiecznienie tecmie zapewnione. Dodał on, 
warunków, które kryją w sobie że propozycje mocarstw zachnd­
l(rożbę dla p<>:mju w Europ!e. nich mogą być zmienione lub 
Po drugie - zadaje to dotkliwy' u<lookonaJ.one. 
c ~oa możności rozw ' nięcia .<:+o-I Dalej Pinay twierdził, że dc­
sunków opartych na zautaniu legacja ra<metka jakob;y odmó-

(DaJsz;y cią.r na str. 2) 

Kolejny występ w CSlt hokejo­
wej reprezentacji Warszawy przy. 
niósł jej 9 bm. porażkę w Kladnle 
z I·lt!Jowvm zespolem m.lej5cowego 
Banlka -ł:6 (3:2. 0:3, 1:1). Bramki 
dla Warsawv zdobvlt: Wróbel - 2 
nraz Czech I Brvniarski, a dla zwy 
cięzców - Jeżabek - 2 oru: Lebr, 
Rys, Kopecky l Ba~ilek. 

• 

WARSZAWA. 9 bm. w dru­
gim dniu procesu groźnego ban­
dyty Jerzego Paramonowa i je­
go wspólnika Kazimierza Gacz­
czyń&k:iego, sąd wysłuchał zie. 

mań ponad 30 świadków. 
Zeznania świadków ujawniły 

wyjątkowy cynizm i Z\'l'yrodme­
nie obu zbrodniarzy, obalając 
jednocześnie złożone poprzedruc 
gó dnia zeznania Gaszczyńskie­
go, jakoby ·motorem jego batndyc 
k.iej działalności był W)'łącznie 
Paramonow. Ok:azalo się, że Ga­
szczyń&k.i mimo ~odego wiek.u 
był zdeklarowanym bandytą. 

Przed sądem staje świadek 
siani.sław Lesiński, milicjant, 
którego podstępnie napadł Para 
mCJnow, a ·następnie :iirabował mu 

broń słutbową. Lesiński na slru gdzie również dokońal zuchwa­
tek zbrodnicz;ego napadu stracił lej napaści, Maria Rulenc i Au­
oko i doznał innych bardzo po- relia 06iecka, pracownice re­
ważnych obraż-eń. stauracji „Goplana" we Wlo-

Niebezpieczny bandyta. 7Jdobył chach, które opowiadają jak ban 
już więc broń. Teraz naGtępujc dyta oprócz pienięd:iy z kasy, 
seria napadów na s.k1epy pań- zrabował ich ooobi5te pieniądze 
stwowe i spółdzielcze. Początko- z torebek. 
wo Paramonow sam, a od· 1 Wiktoria Gnieciak, kierown.icz 
września br. ~-raz z Kazimie- ka i ekspedientka Ar"'la K.lu­
rrem Gaszczyńsk:i.m crabi i ra- kowsk:a ze sklepu , . _ _,s przy 
buje gdzie się da. Alei Waszyngtona, gdtic t'OLpO-
Mówią o tym śv1tiadirowie: Ja- częli JUZ w pierwszym dniu 

nlna JodlO"l'l'Ska, ekspedientka swej znajomości wspólną dzia­
sklepu GS w Międzyborowie, lalność bandycką Paramonow i 
gdzie Para mA:oow sterroryzował Gasz.czyń.ski, stwierdziły, że w 
pistoletem .i~ i d v.'óch klientów, czasie napadu obaj pl"7Jl!Stępcy 
rabując l7 ' Y-"'· zł, Stanisława wykazali dużą wpra:wę w roz­
B:el·ecka, k'. 2- ; wniczka sklepu boju. 
WSS pr21 ui, PowązkOWISkiei. lDaq ciu na •1r. I) 

• 

• 



• 
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t · k , chodnie układ zapewnia bezpie- UZ W przy I ucz es n I o w cZElń&two ZSRR i innych -państw. 
Ciekawe jest, że gwarancje te f Q k 0 

ISO Mego szkolenia rolniczego !e :i! u;:;::j~. ~.dwy;~~ 
mają cine byc! wysta~mjl\ce. 
Francja uwa:i'.a, że bezpire:r.eń­
stw0 jej gwarantuje pakt atlan­
tycki. J~ to dz.iwny sposób r&-

b„1ie motna kupłt 
samolot , 

WARSZAWA (PAP). - Nad 
formami i metodami masowe­
go szkolenia rolniczego na wsi 
w okresie jesienno - zimowym 
obradowali w dniach 8 i 9 
bm. w Pałacu Kultury i Nau­
ki w Warszawie przodujący 
wykładowcy i uczestnicy ma­
sowego szkolenia rolniczego. 

W szerokiej dyskusji, jaka 
rozwim;ła się nad referatem 
ministra rolnictwa E. Pszczół­
kowskiego, lektorzy, chłopi, 
agronomowie, pracownicy rol­
niczych instytutów nauko­
wych, nauczyciele i d:r.iałacze 
ZSCh mówili o przebiegu, o­
siągnięciach· i błędach maso­
wego szkolenia rolniczego w 
roku ubiegłym. Zastanawiali 
siE: oni jednocześnie nad tym, 
jak powinno być organizowa­
ne i prowadzone rozpoczyna­
jące się obecnie szkolenie rol­
nicze. 

W łym roku 
nie mamy za wiei 
ziemniaków 
- należy wszystki 
wyzlt"erać z pól 
Chociaż wykopki ziemnia­

ków 54 już w zasa®e za­
kończone, to jednak nadal 
<.':ZęŚĆ tych ziemiopłodów -
~jednokrotnie nawet poważ 
na - jest w ziemi. Jak 
stwierdzają k<iroisje kontrol­
ne, na wielu ziemniaczyskach 
z powodu niedbałego koparua 
i nies~ zbierania 
ziemniaków za kopaczkami 
porostawiaoo po kilka, kil­
kanaście, a są wypadki., że 
nawet i po kilkadziesiąt 
kwintali ziemniaków na hek­
tarze. W tym roku, gdy w 
niektórych rejonach plony 
ziemniaków są niskie, pozo­
stawianie choćby najmniej­
szej ilości nie wyzbieranych 
ziemniaków jest sz,cz,ególnie 
dotkliwą stratą. Toteż obec­
nie zwraca się uwagę na to, 
aby jESZCz.e raz skontrolować 
wszystkie pola po wykopa­
nych ziemniakach i w raz.ie 
stwierdzenia niedokładnego 

,zb:oru - ponownie je zbro­
nov.·ać i starannie zebrać 
1.vsz;ystkie bulwy. W wypad­
kach jaskrawego niedbalstwa 
w pr7eprowadzaniu wykop­
ków, winni zaniedbań są ka­
rani. 

Te.egramy 
tylko 
dru' owanymsliteram· 
Jedną z głównych przyc-Lyn 

zniekształcania lub opóźniania 
telegramów jest niewyll"aźne i 
nieczytelne pismo osób nada­
jących telegramy pisane od­
ręcznie. 

Aby temu zapob].e(), Min. 
Łączności wydało zarządzenie 
z.akarujące przyjmowania ta­
kich telegramów. Nadawca 
obowiązany jesi napisać tele­
gram a dn1kowanymi literami 
lub na ma.szynie. 

X Symfonia 
Szostakowicza 

Od dawna oczel<lwana pr7.ez 
melomanów X Symfonia Szosta­
::·--.vicza będzie wykon.ana po raz 
p!~n\•.szy w Lodzi w dniach 11 
i JJ l'.stopada br. 

W związku z tym po koncercie 
odb~zle się dyskusja na temat 
tego d21iiela, które wywołało ol­
brz.ymie zainteresowanie i nie­
zwykle ciekawą dyskusję w ca­
łym świ-ecioe. 

Jako solistka wystąpi po p<>­
wrocie ze Zwiąl'lku Radzieckiego, 
«dz!e odniosła niezwykłe su.1<ce­
&y znakomita śpiewaczka Stefa­
nia. Woytowiez i wykona „Szehe­
re9.ad~" Ravela. 

Program zakończy ulubiOllla i 
n!czwykle popularna wśród na-
8?.ych eluchaczy uwertura do op. 
„Tannhau.se'I'" Wa.gnera. 

DyTygt1je Witold Krzemień.ski. 

„ 

Uczestnicy narady podkreś­
lali wi~lokrotnie, że postawie­
nie na odpowi~nim poziomie 
masowego szkolenia rolnicze­
go ma szczególne znaczenie 
dla realizacji wielkich zadal'l 
rolnictwa w Planie Pięciolet-
nim. 

Drugi dzień 
procesu 
Par amonowa 

(Dokończenie ze str. 1) 

W świeile ze:z.n.ań świadków 
Ga..<.ZCZyński, który według wła­
snych :i.łożonych pierwszego dnia 
procesu =iań miał być jedyn;e 
ślepym narzędziem w rękach 
ParamQ.llowa, urasta do roli zele 
klarowanego odrażającegQ ban­
dyty. Car os Luz 

Na sali panuje głęboka ci.sza, pełnl· ObOWl
0

ązk1' kiedy JOOZnaje ekspedientka :re 
sklepu WSS w Aninie - Maria 
Fałdyga. w sklepie tym Para- prezydenta 
monow postr.uelil klienta, Pio- -
tra Szymczyka. B 1 • i 

Sę<lzia. odczytuje nadesłan€' razy I 
orzec7.enie lekarskie. W wyniku NOWY JORK (PAP). 
po.st.rzału Szymczyk jest s para-
liżowany i nie ·opuszcz.a lóika. Przewodniczący parlamentu 
To jesz.cze jedna z ofiar Para- brazylijskiego Carlos Luz ob­
monawa. jął dnia 8 bm. obowiązki pre-

Swiadkowie Leopold ćwirko, zydenta Brazylii. Zastępuje 
Tadeu.sz Kozłowski, Albin Igna on czasowo prezydenta Cafe 
siak i z..eniori Misztal - koledzy Filho, któremu choroba unie­
zamordowa:iie~o przez ~amo- możliwiła wykonywanie czyn­
naw~ st: s~erz. MO ~ego, o- ności urzędowych. Nowowy­
powiedzieli 0 znamych JUZ szc7.e- brany prezydent Brazylii Jus-
gółach morderstwa, a następrue 1. K b' 

1 
b · · 

o pościgu za uciekającym ba:n- ce mo: u 1ci;e ~ o eJmle swe 
dyt.1• funkcJe z.godnie z konstytu-
Zeznają dalsi świadkowie _ cją w styczniu 1956 r . 

Henryk Skiba, jeden z dwóch 

Po pi~l'i l<>tni.-h studl eh w 
Kraju l<ad abl ()IWt>noi wyż­
s7.yl'h noięlnl, oooh()(l'~l'Y 7i 
rolnych krajów Europ~ I Ą7JI, 

'naeają do ojll'l!yv.ny, 
Nl\ ~djęcin: irrnpa tlbs-olwen­
tów Ino:tytntu PetlairolłiCt;nero 
im. W. Lenina w !\1Mkwje (oo 
lewej) w 1>lerw~ym 1'7~tllt': 
studenlkl\ r<td'Aiet-ka Nłnll. D -
w ·d()wa., Ed&"iu- GUnther (NRD), 
S"l.I F.ń-leń (Chiny), w drurlm 
rzęii"TJe·: Frowald · Naumanu 
('S , Dl. C11-g'aan U dlrJlił (l\I01l­
golska. Republika (,udowa), 

Leon Walozak (ł'oł<;ka), 

Fot - CAF 

Wybory 
na Filipinach 

dzielnych milicjantów, którzy 
ujęli zbrodniarza, Tadeusz; Storn 
ski i Zygmunt 01=.ak, którym 
zra.bowa:no rowery, gospodyni 
księdza 9P()(l Radzi.willowa, Pe­
lagia Sobczyńska, która krzy­
kiem spłoszy-la bandytów. 

NOWY JORK IPAP), - 8 bm. 
odbyły sht na FlHplnach wybory 
do senatu I lok&lnyeh or9anów 
władzy. Z doniesień agencji ame­
rykańskich wynika. te w glosowa-E g i p c ja n i n ~;bo~l~~ udział około 90 proc. 

A!Jencja United Press slwie!l'dza, 

Jako os.tatnia w drugim dniu 
procesu z.ez.naje Jadwiga Szraj­
ner, matka oskarżonego Gasz­
czyńskiego. Stara rschocowana 
zniszcz.ona ciężką pracą kobieta, 
która ootatni.e gr<J6l.e oddawała 
synowi - placz.e na sali. Z go­
r~zą mówi o tym, że nie miała 
C7.asu na wychowywanie dzieci, 
bo pomimo, 7.e posiadała dwóch 
zdrowych silnych synów, musia 
la n.n nich pracować. Jeden z 
tych, którzy wyłudzali pienią­
d.Ee na wódkę od ciężko pracu­
jącej matki - Franciszek. od­
bywa karę 3 lat więzienia za 
włamanie, drugi Kazimierz za­
siada na lawie oskarżonych w 
obecnym procesie. 

Rozprawa trwa. 

d „ d że wedłu!J tymczasowych danych, 
OWO cą W pl!:cltl .olm)!JllCh na OjJÓlną licz·· 

bę dziewięciu, w którvch wyb;e-

ł · b 'ł rano senatorów. większość zdobyli po ączonyc SJ kandvdac1 opozyevJnej parm 11be-

b ralnej. Dotvchcz.as nie ma jeszcze z ro1··n~„ch jednalt wyników wyborów z rejo-
'-' J nów wiejskich, które - zdaniem 

S • • • E • t a!JencU - stanowlil !Jłówne opar-Jfll I gl p U I cie rządowej partil prezydenta Ma-

I 11zavsav. 
PARYŻ (PAP). Korespondent W: czasie _wyborów dla „„zacho-.. . I wania spoko1u l p()1":1;ądkt1 lolu1le agenc31 France Presse donosi z wvborcze otoczone były silnymi od 

Egiptu, że radio Kair ogłosiło działami policji, a do wielu rej<>­
wiadomość o mianowaniu gene- nów wyspy Luzon skierowano od­
rnla Abdel Hakim Amera, sto- działy wotska. 
jącego na czele wojsk egi!*kich, * 

* • 
dowódcą polącwnych sil zbroj-
nY<"h Egiptu i Syrii.. PARYŻ (PAP). - A11encja Fran· 

ce Presse donosi z Manili, ie w 
Decyzja w sprawie t-ej norni- czasie wyborów doszło do krwa-

nacji Z06Łała powzięta li bm. wych incydentów na lednet „ nllc · · I stolicy Filipin. 7 osób zostałQ za-
pn!X?Z syryJSk<>-eglpeką radę <>- bitych, a 16 rannych. Pollcj11 ueaz 
bNl'ny. lowala kilkanaście osób. 

_Na ~zątku listopada opi- Sytuacja na Bliskim Wschodzie ma publicrzna z,ostala zaalar- ~;.;.;;.;;;;.;;;.:.;;;....;.;;.;;;_.;;;..;.;,.;... _________ _ 
mowa.na poważnymi incydent.a 
ml granicznymi w strefie zde­
militaryzowanej na pograniczu 
Egiptu i Izraela. Te, la.godnie 
mówjąc, incydenty były for­
malnymi bitwami woj.;k egi.p­
skich i izraelskich z znst~ 
wam.iem broni pance-rnej i arty 
lerii. O starciu w dniu 3 listo-

O co chodzi 
pada rziecznik izraelski wyra- k f,. k • 
zil się. że „Dodało nam wiel- W on I Cle 
klej otuchy, gdyż wykazalo, że 
wzięliśmy górę nad najsilniej-
szym wojskiem araookim -
armią egipską, chociaż nie ma • 
my wyższ.ości liczebnej ani w e rr I 
d7jedzinie broni. Wykazano S psko-
św:imu, że nie przemawiamy 
językiem długo ciągnących się 
negocjacji i ootnieień". Lecz 
nie kończy się na tym pobrzę-

• kiwa.nie sza belką ze str-Olly 
Izraela. W Tel-Awiiwie przy-
wódca skrajnie nacjon.alistycz-
nej, półfaszystowskiej partii 
Herut Beigin oświadczyl z wla 
ściwą swwirnistom popędlilwoś­
cią: „Jesteśmy już w stanie 
wojny z Egiptem". Zażądał 
przy tym, by rząd Izraela „wy 
pędził Egipc-jan ze strefy Ga­
zy i z pustyni, a pot.em ze­
pchnął ich do Afryki". Poś­
piech jest konieczny, bo jak 
stwierdzi! Beigin „Egipt wypo 
sażoaly w broń radziecką bę­
dzie wkrótce sHJniejszy niż 
Izrael". Więcej agresywiny niż 
pokrzywdzony Izrael W7Jll1ógl 
tedy mbiegi nad za,pewn!e­
niem S01bie amerykańskiego u­
zbrojenia, a ro<z.czulony sena­
tor Kefaiuver stwierdził w.proo.t, 
że „Anleryka nie pozwoli, by 
Izrael, małe demokratyczne 
pat'istwo, poszedł na czte . .ry 
wiatry". USA jednak nic spi„­
s7..ą z dQsta»\'ą broni, n•ie chcąc 

izraelskim 
zrażać do siebie świata arab­
skiego. Chodzi głównie o zna­
lezienie dalszych kontrahen­
tów paktu bagdadzkiego. Poz.o 
staje wi~ droga negocjacji. 
Lecz proponowanych przez Ben 
Guriona bezpośrednich roz­
mów Egipt - Izrael inie życzy 
sobie premier Nasser, uważa­
jąc je przy zbyt wielkiej za­
leż.ności Izraela od USA za nic 
mml~we w obecnej chwili. 
Wsz.e1ka media<:ja :z.e strony 
Anglii czy USA ma wśród Ara 
bów jak najgorsze tradycje i 
wi~ej może przynieść szkody, 
zwla.szcza mediatorom, 111iż po­
żyt.ku . W foj sytuacji podjął 

siQ pośrronictwa sekre-t.arz ge­
neralny ONZ Dag Hammarsk­
jo.eld wręcwjąc obu str!:'•nom 
111emor<1ndum sprowadzające 

się do następujących punktów: 
wycofanie sił 21brojny<:h z ob­
szaru El Auja przez obie stro­
ny; wytyczenie zachodniej gra 
nicy tej strefy (da.wna granica 
Palestyny) i wycofanie wojek 
egipskich na zachód od tej gra 
nicy; utrzymywanie tylim tr-z.y­
dziesiu policjai!ltów w El Auja 
na wschód od gra<:licy, gdzie 
znaj d<uje się jedna osada izra­
elska. 

Izrael je<Jt gotów przyjąć me 
morandurn, lecz Egipt uważa 
je za fa.wory7.ują<:e interesy 
Izraela i nie jest skłonny 
wz.iąć za podstawę rozwiąza­
nia probl·emu. Warto zanoto­
wać jssz.c!Ue, że wizyta i roz.mo 
wy mini:s tra spraw zagranicz­
nyc h Izra·t>la SzareUa w G·:me­
wie miały na ce!u zb<1danie 

• 

• 
zumowainia. na 

Pan Pinay zapewniał nas 1 utytek prywa'n~ 
wczoraj i dzi iaj, ie układ o tzw. 
gwarancjach daj . X"IRlcomo gwn­
ramcje Polsce i innym sąsiadu­
jącym z Nierooami p ńst\ll()ffi, 
lecz ni . l'l"f.YtoczYł udn.t>go na 
to ~u. Zapytuję pąna Pl~ 
nay'a: ezy lstnieją s.tos.unkl dy­
plomatyczne między Francją a 
fiol ką? Marże zapyWibydcie 
rz.'ld Polski, cey j za(łowolo­
ny z tych gwarancji, jakle mu 
proponujecie w waszym projek­
cie układu tt'Uleh moca~tw? 
Gdybyście go zapytali, przekona 
libyście si~, :ie Polska odnosi 
się do tych propozycji tak samo 
ne~aty-wnie i n·:euioie jak Zwią­
re~ R.'ld?.!«ki. 

Wyl't.arczy zapoznać się z pra~ą 
polski\, z oficjalnymi oświadcze 
niami polskich osobistości, abv 
się przekonać, 7.e Polska w uk.ln 
dz.ie proponowanym pn~ trzy 

Już w ro)cu przy złym prz~ 
mysl Czechoslo-nacji dwtar­
cz:y na rynek krajowy sam<>­
loty najl;ie.j.s:r.ego typu i he­
likoptery. Bę<lą one &prze-­
dawane Ol!Obom prywatnym 
oraz po.s!lClltlgólnyin prwdsię 
biQnstwom, któ!"e bę<lą mogły 
d.y'&po:nowa6 ni~ tylko par­
kiem samochodowym leez i 
samolotowym. 

Lekkie, dwumotorowe S<llTIO 
loty „Aero-45'' produkcji cze 
cho.słowackiej są już od kil­
ku lat z powodr<f'!Tli...,m u:i:y­
wa.ne jako taksówki pow:e­
trzne, wynajmowane do Jo. 
tu w dowolnie wska?.anym 
k'.erunku. 

W rolłu b:eżąeym tak. ów­
ki te prz.elecialy otólem 900 
tys. kilometrów. 

mocarstwa 7.adnych gwnraneji '-------·-------"' 
nie widzi. To samo da slę -po-
wiedzieć o szeregu innych są- A I t ner y 
siadujncych z Niemcami państw, 

1 
__ n_g.::..r_c...;y __ r_a __ c_ą.;.. ___ w_ 

l~tóre nie \1Czt'$tniczą w NATO. 
J<;>!\li ch<X\zi () wYbory oi:róln<>- Amerykanom 

niemieckie - kontynuował min. n 
Mołotow - byliśmy i jesteśmy I b • 11 
nacta1 zdecy<iowanymt zwo1cnn.i- WS ęp WZ FORIOOJ 
kami zjeclnoc7A'llta Ni.emiec, by- . 
1'.śmy i jesteśmy nadal zdecyd<>- LONDYN (PAP>„. - J~k. podaJe 
wimYJTii zv:olennikami wolnych „S11nd<1Y Chromcla , wl~~c1ciel lo­
V..'V\>Orów w całych Niemczech. \kału dancmgoweqo „Ritz w Swm-

. · .,..,. k ż 'I don.W11ts.Wre, P. Reddaway umte. 
Uwa_1.amy J ... .,,,na. • ~ sprawę . ę scil przy wejściu do lokalu ogło-
~~~~i, ~~%';c wS:;sc~:r~ mnie następujj\cej treści: „ft:me-
obecnie nJe ma ku temu odp<>- rykQnom wstęp _wz\lron1ony, tanczy 
wiednich warunków, że nledoj- ~V w bryty1sk1e! atmosferze, _to 
rzała ku temu jeszcze sytuacja. me 1;,st amerykans.ka sala danein.­
Musimy przede wszystkim przy- i:1owa · 
czynić się do zbliżenia obu cz.ęś P. Reddawav ośwl.adczył, te Z!!!U­
ci Niemiec, Największa partia srony był wywiesić ta.kl6 ogł<>sze­
polityczna Niemiec zachodi!lich nie, poniewaź i<>lnierze amerykan­
- SPD również stoi na tym i;ta scy stacjonujący w pobl! kich h<l­
nowis.ku. Stwierdzll to przed zach sprowadza.li na zal>1w1v od­
kilku dniaµri przewodniczący teJ bywające się w jego loltalu kobi•· 
partii Ollenhauer, który podkre- ty lekkich obyezjljów i !!&cllowa­
ślil, że trzeba nawiązać kontak- niem swoim doprowadzili do t..170, 
ty techniczne mlę<lzy ob1erna że powainle zmniejs:ayła się li:ab& 
częściami Niemiec. stałvcłi bywalców w jego lokalu 

Dwie rewelacJe 
konferencji 
naukowej 
w Phoenix 

r-ozrywltowym. Od cz su wydania 
zalt&:ro wstępu dla AmMykanów 
li~ qoścl wzrosla dwukrotnie -
dodał 'P. Reddaway. 

Jednak.i!!\ l'Qd naciski-em władz 
miejsldch Reddawav zmUS7.0fty za­
stał do coh1i~eia zakazu w..tępu 
do sw~o lokalu żołnlenem ame­
r~ań*im. 

„,Dom słoneczny'' 
i słoneczna maszyna energetyczna 

Osmtnio w Phoenix (USA) za­
kończyła obrady mlfl(izynarod<>­
wa konferencja w sprawie wy­
korzystania energii sl011ecmej. 

koniunktury politycznej dla 
dal.szych kroków pańlłtwa ży­
dowskiego. 

Tymczasem propaganda an­
glo.saska winą m nap1ęaie na 
Bliskim Wschodzie us.ilu.Je o­
barczyć kraje, mówiąc ich ję­
zyklein, „bloku wschodniego". 
Chodzi głó\vnie o ściśle han­
dlową transakcję Egipt - Cze­
chosłowacja. Tej transakcji 
przypisuje się tak dalek-0<'>iQż­
ne skutki przemilcz.ając1 oczy­
wiście prawdziwe fakty - sta­
łe uzbrajap.ie Iraku, montowa­
nie napastniczego paktu bag­
dadzkiego, rywalizację mono­
polistów angielskich i amery­
kańskich, wres.z.cle dążenie kra 
jów arabcskleh, a głównie Egip 
tu do wyzwolenia się spod za­
leżności i wyzysku państw k<>­
l<mialnych. Stwiero.za to wy­
raźnie gazeta Achbar el Jem: 
„Egipt g-0tóvv- je~t WYciągnąć 
rękę do każdego. ]{to szczerze 
pragnie działać dla dobra Bli­
skiego Wschodu. Nie ;igodzimy 
się jednak nigdy, by stać isię 
odskocznią dla tych.„ lttórzy 
~tarają się jedynie opainoWY­
wać słabszych". 

Polityka premiera Nassera 
dążąca do unieu..ale?.nioola Egip 
tu cieizy się PQµarclem świa­
ta arabskiego. Izrael nat01miasi 
k<>t"zyatający z poparci St.anów 
Zjednoczonych dąży do wyko­
rzystania „niela.ski" Egipcjan 
u państw zachodnich i opano­
wania memilitaryzowanego w 
wyniku wojny arabsko-żydow­
skiej pasa ciągnącego się od 
czterdziestoty.~ięcznego miasta 
Gaza na pólno~o-wschodzie do 
El Auja na południu. I tu na­
leży s21Ukać źródeł cią.ęlych in­
cydentów na Bliskim Ws.cho­
d,zie. 

w.z. 

Szci,ególne zaintere.<;owan'e 
uc7.estników konferencji wzou­
dzil referat uczonego radzieckie­
go prot. W. A. Bauma. 

Referat ten opisuje działanie 
,.tantastyc1..nl.e wielkiej, sl011.ec7.­
nej maszyny e.nergetycznej", któ 
rej zadaniem byłoby ogrzewan.'.-s 
i chłodzenie miasta o 20-tyslęez­
nej ludności. Cale u17J1dze.n:e tej 
mas.z_vny składałoby się z z,esµo 
lu potężnych luster umieszczo­
nych na specjall)ych wóz.kach 
poruszających 6ię po szynach; 
7.a pomocą tych lu.<ne'I' ciepło i;lo 
r.oczne koncentrowaloby się na 
zbiorniku wodnym umieszcz.:>­
nym na szczycie wieży o wyt!<>­
kości około 45 metrów. Wytv;o­
rzoina w ron s.po.sób para mo;;ila 
t>y służyć do ogra:-wania do.-nów 
w zimie lub do chlodzenia ich 
latem. 

Korespondent agencji France 
Pl'\e85e <lonosl w ob,.<>JT.ernym spra 
wo?.daniu z konferencji, że jed­
nym z zagadnień, które wysunę­
ly się na pie.»wszy plan obi"ad, 
była budowa „domu słoneczne­
go", tj . takiego domu, któl"y po­
siadałby urządzenia uruchamia­
ne dzlękl ene:-gii słonecznej. 
Jak wynika z przebiegu obra·:I, 
w krajach o dużym nasł-Ol!leczn;e 
niu m<>żliW<>ść budowy tak,eh 
domów nie jmt zbyt odległa. 

He lat 
Ziemia 

liczy 

NOWY JORK. - W czasie trwa 
jących obecnie obrad Akademii 
Nauk Stanów Zjednoczonych a~ro­
IlOilll!Owie obserwator1ów w Palo· 
m·ar t Mount Wilson (stan Kali· 
for.nial podali wynik.i swych bada.n 
nad określeniem wieku Ziemi. Ucze 
ni ca or.najmili, że icl1 ll!!an'em 
wiek naszej planety wyno.si nie 
więcej niż 6,4 miliarda łat nie 
mD.(~j niż 4,4 · IJl.ll:iard@ lM. 



W Zakładach 1m. H. Sawickiej Rosnące szyby kopalni łęczyckiej 
zasłoniły im człowieka 

CZEKAMY 
NA REZULTATY! 

Kopami.a łęczycka rośnie i 
r011W'ija się w błyskawicznym 
t~ie. Kilka miesięcy temu 
pracowało tam k.ilkud'Zie.si~­
ciq robotników, dziś jest ich 
pc>nad ty3!ąc1 a za rok liczba 
ich sięgnie kilku tysięcy. 
Trzeba mieć daleką i szero-

Łódzcy włókniarze z Zakładów 'Przemylł!u Bawelniąneiro Im. Hanki 
Sawickiej korzv11ł4ią 'li doświadczeń radzieckich nowatorów. 

Na zdłęciu: prządki z przędzalni obf'cikawej.I. L11cvna Kłuczyńsk;i 
ł Helena Ma?:UT, dzięki slol!Owan iu Jl\ełody .t.anduowej osi11gają 

113 proc. normy, 
Fot. CAF !!. Sza:rfharc. 

Podhalański Zespół Artystyczny . 

,, BIAŁY DUNAJEC'' 
przybywa do ł"'odzi 

Jan Łukaszc2yk - Stud­
niarz gospodaruje na małym 
•krawku ziemi w podhalań­
s}l:iej wiosce Gliczarów nie 
daleko Hialego Dunajca, Już 
od dziecka pasał owce„. 
i śpiewal. 

Gospodarzem rolnym jest 
również Wl.adysław Gondek. 
Franciszek :Bunda był juha­
sem, Helena Bu'l'lda juhaską. 
Oboje brali udział w redyiku 
owiec spod 'Białego Dunajca 
do ziemi 17ą1wwslciej. l oni 
r6wnież kochają śpiew, mu­
zykę, tarniec. 

Z takich właśnie ludzi sida­
cla się · Podhalański Ze!P6ł 
Artystyczny „Biały Dunajec". 

Jest to zespół prav.>tl'Złwie 
g6ral!tki: 

Przedsprzedaż biletów od­
bywa sui w Orb1sl , Piotr­
kowska 65 i w Miejskim 
Ośrodku Informacyjnym, 

Piotrkowska 104. A. 

* * * 
Mlę4lzyuczeln~ay Klub Studenc 

kl powiadamia, że bilety na wy­
•tęp Podhalailskleg„ Zespołu Ar­
tystycznego „Biały Dunajec", w 
dniu 12 listopada br„ !JOdz. 16.30, 
w sali „Wlóknlana" na Widze­
wie, organl•owanego dla studen 
tów - można nabywać w cenie 
4 zł w Komitetach Uczelnli1nych 
Zrzeszeni.a Student6w l'alsklclt e­
ni: w sekretariacie Klubu, nl. 
Piotrkowska 46. 

Zobaczymy 
„Szpaka" w Łodzi 

W małej, zatłoczonej sali, 
pachnącej farbą świeżo 
malowany.eh ścian (po­

dobno na kHka g-Odzin przed 
rozpoczęciem narady) siedzą 
inżynierowie, dyrektorzy, 
pw.edstawiciele Ministerstwa 
Hutnilctwa, sekretairze Komi­
tetu Wojewódx!<iego Partii i 
inni powaroi, starsi ludizie. 

Atmoste1:a jest dość napię­
ta. Padają PQWain~ zarzuty 
Pod adTesem Przedsiębior­
sllwa Budowy Kopalni Rudy 
żelaznej w ŁęCzycy. Mówi slę 
o niedociągnięciach w wyko­
nawstWie robó1, o marnotraw 
stw~e i brakoróbstwie, o bra 
ku troski o luda!i i ich po­
trzeby. PI"U'ln<'Wiadą inży­
nierowie, dy.rektorzy, techni­
cy, P1'41COWniicy admiłlli~tracji. 
Jedni o~rżają, inni się tł1,1-
maozą, jeszc:re J.nni - jak to 
ziwykle na narad;ich bywa -
wyrłaezają długie i nudne 
mowy na temłlt braiku świa­
domości politycznej wśród 
załogi i<td. 

MÓWI GÓRNIK„. 

Wtem o głos prosi młody 
gó1mik - Liziurej. Wstaje, za 
pina marynarkę i p0prawJ.a 
swoje lekko ryżawe włosy. 
Je~e rąz rzuca spojrzenie 
na są.i;iiadów - górników, k.tó 
rzy 'l.lśmiechem i zn.aczącym 
kiwaniem głowy zachęcają 

go oo wystąpienia, i tak za­
czyna: 

u.czy o to, by robotnicy nie 
sypiali w nie opalanych bara­
kach, by na śniadanie dost.a. 
li eiepłą k<'lWC:, by mieli U• 
brania robocze? Ja tam na ))o 
lityce si~ nie znam., ale myślę, 
że to jest właśnie ta św.la~ 
domość poBtyi.:z.nia.„ 
Jakże bym uścisnął tego 

młod2lieńce za tyle śmi.Wych, 
słusznycll i mądrych zdań! 
Jaw często jes:!leze niektó­
rzy nasi działacze uwa.tają 
z.a uświadomi-onego poli•tycz­
nie takiego cz.łowielca, który 
wygłasza gładkie deklaracje 
polityezne, pełne frazesów i 
ogóln~k6w, a nie rorumieją 
tej prostej prawdy, że jeśli 
robotnłk domaga się dobrych 
narzędzi, 1;>Q chce wy;konać i 
przekroczyć swoją normą, to 
właśnie to j-ego żądanie jest 
dowodem świadomo$oi Poli­
tycznej. że je'li robotnik op 
burza się na marnotrawstwo, 
na brak tt'Oski o ludzi, to 
właśnie to jeio oburzenie 
jest wynikiem politycznego 
u~wiadomieniioa. Zę jeśli dy­
rektor, czy ktQkolwiek na kie 
l'()'Wn~ym stanowisku nie 
dba o produkcję, nie trosziczy 
się o ludzi i ich potrzeby, 
świadczy to o bralrn świado­
mości po1ity~ej. Więcej: 
jest to działaln<>!ić politycwie 
szkod.Mwa i obca naszemu u­
strojowi. 

O CO TU CllODZI? 

KTO POWINIEN O TYM 
MYSLEĆ? 

Ro~ęto budowę wiel­
kiej kopalni w Lęczycy. Spro 
wadzono setki górników z 
różnych strOI'), Polski. Nie 
przygotowano jednak dla 
nich ani odpowiednich po­
miet~cń. ani też nie zabtllll 
plecicono dla Ł!lczycy odew­
włedniej ilości środków ży­
wnośołowyob i artykułów 
przemysłowych. A wiadomo 
- iórnicy dobrz.e zairabiają, 
muszą si~ dobrze odżywiać, 
chcą nabywać dobre ubra­
n]lll, bi~1iznę, obuwie i inne 
artykuły pi-erwszej potrzeby. 

Czy to można było zr<>blć? 
CXzywiście. Trzeba tylko by 
ło o tym wcześniej pomyśleć. 
Kto powinien o tym myśl~ć? 
Przede wszystki'lll rady naro 
dowe - miejska i powiato­
wa - w Łęczycy, a także 
Wydz!iał Handlu Prez, WRN 

. ką perspektywę. Trzeba wi­
dzieć nie tylko rmm"'8 ftY• 
by i mury, lecz również wzno 
szących · je ludzi. Trzeba roz 
począć systematyc=ą., od 
podstaw sięga.1ącą pracę po­
litycz;no-wych<llWawczą. 
Myśleć i drzLałać traeba 

wcześniej, by potem lllie byto 
za poźno. Dobrv.e więc stało 
się, że oneidaj na n.a.rade ro­
boczą do gómików łęczyc­
kich przyjechali sekretarze 
KW PZPR i prred.sta.wiciele 
Ministerstwa Hutrvictwa, któ 
rzy zapoznali się ze stanem 
rzeczy. Miejmy nadrzieję, że 
wnioski płynące z tej narady 
staną się p()dst.awą do dłu­
gofalowej, rozsądnej i sku­
tecznej pracy. 

MARIAN BIELECKI 

w ~i. r------·----
Sprowa<irono setki i6rni- 50 1 

ków, zatrudoniono setki mło- al 
dzieży z oko1icznych wsi, lecz 
nikt noie pomyślał o tym, że wspo· 1neno poz· yc1"a 
tej młodzieży trzeba dać mo-. fi 
żliwości wyżycia się po pra- małz· en' sk1·ego 
cy - spor·towego i kultural-
nego. Nil<t jed'1'1ak nie po­
myślał o uruehomJen·!u świc­
tllcy, o ożywieniu Powiato­
wego Domu Kultury, o zor­
tanizowaniu klubu sportowe 

i:o, o stworzenilJ. zespołów 
artysty=ych ~td. 

A przecież to jest właśnie 
ta prac.a poHtyezna, świad­
cząca o świadomości kiero­
wnictwa i odd'.!:iałująca na 
świadomość robotników! I 
powiedz.my też od razu, że 
do t.ej pi.•aey polityczno - wy­
chowawczej powołane jest 
n·le tylko kierownictwo bu­
dowy, lecz w równym sto­
pniu, a może nawet przede 
wszy$tkim - rady narodo­
we, wYdziały kultury I 
wszy1tkie oriranizacje spo­
le~no - poJiłyłlZJle działają­
ce na terenie ŁęMycy. 

O takich Jubileuszach nie 
c7.ę.•to się słyny, toteż tym 
serdeczniej można gratulow.i.ć 
Zofii I Edwłtrdowi Wojni­
ckim. Małżeń<1two to 11 bm. 
obchod'Zi mianowi~ie tzw. ·do­
te 1rody, 

W clą,&"U 50 lat wspólneiro 
pożycia dochowa,Ii s-ię oboje 
dzlewt~lorga dzłeel, z któ­
rych Cl'ZWOM zl'inęło w masie 
okupacji. 

Mimo sędziwego wi«-ku mał 
:7.onkowifi czują si<: dO!ikona­
le, a łi~y już d~ii '71 1.1.t 
jubilat, nadal pracuje jaiko 
malJ'lllZYftier w irO!llM>da.rstwte 
rolnym w Cfl'Z&rce koło Stry-
kowa. , 

Do żyM.flń p,e 1tTony naJbllż 
n:reh doląozamy 1etff;iwej pa 
rre i narz;e: obyśmy ntt>1rli za­
mieścić podobną notatkę o 
jej ..• l:'O<iach bryla.n~ch. 

<se> W popisach jego nie ma 
stylizacji, hołdowania tym 
czy innym nowinkom. Jego 
aut.entyzm ludowy jest nie­
falsz.oWMY. A że i poziom 
artystyC2lny zespołu jest wy­
soki, zdobyli więc górale z 
Białego Dunajca nagrodę na 
zakończenie Festiwalu Mu~ 
zyki Polskiej w Warszawie. 

Na specjalne ż~enle „ Pu 
blie7ID.ości, zostaje sprowa­
dtZOny do Łodzi wal'S7Jaw­
i;OOi Ka:baret Arttystye7ny 
„SZPAK". 

- Słyszeliśmy tu przemó­
wienie k!eroWll'ika personal­
nego Dzielen4.a. Mówił dużo o 
dyscyplinie pracy i o br.aku 
świ.adomości politycznej 
wśród załogi. Ja myślę, że 
trzeba ei<: głęboko zastano­
wić n.ad tymi słowami. Nam 
tu częsro ;prawią t.akie kaza­
nia. Ale nikt nie słyszy wo­
łani.a robotników o sprzęt, 
aby mogli normy wykonać i 
je przekroczyć. Nikogo nie 
interesuje to, że kiedy stary 
górn>ik wpadł do szybu nr 3 
i na wpół przytomnego Zó!Wie 
żli go do szpitala powiato­
wego, to tam, miast go le­
czyć, wnomli pretensje, że 
jest bl"lldny, me umyty. RO'ZU 
miecie: chłop powWnien b)"ł 
sią umyć i wyperfumować 
może pl'!IJed przyjaroan du 
szpLtaJ.a!.„ A właściwie, to 
gdzie si~ miał myć? Czy jest 
tu gdzieś łażn~a lub na­
trysk? „. A kto słysrzy wołanie 
górników, że są głodni? Do­
słownie - gł od n i, bo n~c 
w sklepie przyzakładowym 
dostać nie mażna„. Mają tei 
pretensje, że górnfoy pLją. A 
co mają robić? Swieth\cy nie 
ma, z.abawy nie ma, klubu 
spo.rtowego nile ma, rozl'Y'\Ykl 
kuJtwralnej też nie ma, co 
mają robić? ... A kto się tro-

Chod2li o to, że - jak już 
swę10 czasu donosiliśmy -
w Łęczycy odkryto bogate 
złoża rudy żelaznej, że pola 
łęczycki~ pokrył la.s wież 
wiertniczych, szybów, ba·ra­
ków i nowyoh budynków, że 
po uli.cach Łęczycy kręcą się 
dziś, nigdy tu dawniej nie 
widziani, lu<lzie w. hełmach 
górniczych, z lampami kar­
bidowymi w rękach, że pług 
dziejowy przeobrażający nasz 
kraj dotarł do Łęczycy i do 
głębi przeorywuje jej glebę 
i klimat zatęchłej prowincji, 
że Już w niedługim czasie 
l.ęczyca stanie-się naJpow~-niejnym za.g'lębiem rudonoś- ,_ _____________ ...;_ ___________ _ 

Zespól brał również udział 
(i to z powodzeniem) w V 
światowym Festiwalu Mło­
dzieży 1 Studentów w War­
szawie, a na Międzynarodo­
wym Konkursie śpiewaków 
Ludowych duet Elżbieta Nie­
miec i Mari.an Nowak roo­
był trzecie miejsce i medal. 

Przed kilku dniami zjawił 
się w naszej redakcji jeden 
z członków zespołu, info·r­
mując nas, że „Biały Duna­
jec'' przyjeżdża do Łodzi z 
wieczornicą góralską, na któ 
rą złożą się pleśni solowe i 
zespołowe, tańce ozwodny, 
krzeq;my, zbójnicki. 
Podhalań~ki Zespół Arty­

styczny .,Bi'lły Dunajec" wy­
stąpi w Hali „Wima" w so­
botę Q godziinie 16,30 (dla 

Zrzeszenia Studentów) i o 
godzinie 19 orał. w niedzie~<: 
o god:zin'ie 15 (dhi. mlodzieży 
szkolnej) i o goch~. 19. 

Wystąpią: J. Abratow­
ski, E. Dziewoński, H. Bie­
licka, W. Królikiewicz, J. 
Kondl!'at. B. Płotnicki, H. 
Skarżanka, F. Trojanow­
s..1<.!, T. Olsz.a, J. W.asowski, 
Z. Wikto~·czyk, Impreza od­
będzie się 14 bm. w sah 
Peńs-tw. Filharmonii, o 
godz. 17 .30 i 20. 

Bilety można nabywać w 
„01,bisie", Piotrkowska 65, 
Biurze Ogłoszeń, Piotrkow 
ska 96 oraz w kasie FLlhar­
monii od dn, 13 bm. 

Dzieci też lubiq 
W \ndrze,i-OWie ma- dwa razy na. tyd.z:fo1t, 

Zmiany w !< omunikacji skle ki":?~ .. i~n~1 :;;"~ !!· ~ie:~~" ;1e:t;d~ 
łramwa''ow i filmy wyświetlane są niu, Na gocn. 16 Pl"llf­

chod-zl\ przeważnie d'lie 
Miejskie Przt'dslębiorslwo Ko- <'i, które zimie nie 

munikacyJnr ,-,awia.dam.ta. że w Znowu !ólw I mają tu żlldnych ny,.-

nym, zaopatnijącym nasze 
huty w tak cenny aurowiee. 

I - jak to często u nas 
bywa - rozmach wielkiej bu 
dowy przesł.ania nam Ludzi, 
którzy tę budowę wznoszą. 
Zapomina się o tym, co się 
często w gładkich I plęluiych 
fNlze!ach wygłasza, że 
wszystko dla człO\Vileka, że 
troska o C7Jłow!eka to pierw-
9Ze i zasa<lnicze zadanie itd. 
A potem narzeka się - !<i]{ 
na przykład osta;tinie w No­
wej Hucie - na rozpustę, na 
brak rnoraln<>Ści, na chuli­
gaństwo i piojań&two. A prŻe 
ciei można było o tym wcze­
śn le1 pomyśleć! 

Podróżni są winni 
D la wYJOOY J)Oodrót-

nYeh na dworeu 
Łódź-Fa.brymu porm­
wies~no orienta.c;v:in<' 
tabh11e l'O'T.kładu .faidv 
ważne od dn. 2 1>aź­
dziernika. 

kino 
, 

my. Ozy nie można by 
wy•wietlaó w niedzle-
14' JM.ne#G obrazu, 
prze'llllacnonera dla 11a.i 
mled~ch kinaman6w? 

E. W. 
,And1'7.e,jów 

Niestety, już 'PO 11~­
ru dniach tablice te 
zmieniJy całkowicie 
swój wygląd: mają po 
za.wi.ian«" roirl, SI\ brud 
ne ; -po.darte. Trudno 
COŚ n.a nieb <>dc-zytat' .„ 

:Pod adresem 'La.Wla­
dowcy 1St.acji pada.I<\ 
niesłuszne oskal'Żenia 
o nit>dba.Jst~ I nitmo­
l"l~dek. A to nif' dY­
rt>kcja ,iest winna, ale 
my u.mi, którzy nie 
umiemy US'Za.nowaó ta­
blic, wywieszonych 
dla na.57A"j wlasne.1 '~ 
gody. 

okruie wykonywa.ni," rohót zil'm rywek. 
h I A 'i I „~ Jak „i.-sz" aach"c~- Nie~tety„. ddeoi 'Pl"LY Myślimy, że OZK nye "a u · rm1 ,u„vwf'j, od j ..... "! ~ "' ~ chodza i odchotbą l'O'L przychyli się do tej 

c-zwartku, tj. dn. 10 11.~topada, ace naplsy na Zlt.' 111'.a.Mwane, bo WYSwie słusznej prośbv. W tE-n 

ZniS'ro7A>ne tabl1ce na 
Dworeu Fabryc-niym 
ile świ d~ o k\lltU­
rze nodrólimych. 

Korespondent W. K. 

(2575-K) 

J>:>eląi;i llnll „16" kursować bę- łonvch krzynkach ~ tlane filmy są ttl''llt'- sp0156b dorośli będą 
dą \ll"l'f'Z cąły cl-zień do ttlicy cztowyon - li.st pne- ,,„ażnitl ~lone t:vl- mogli spokojnie o~lą-
Tramwa."'weJ·. natomi_~rt ~1,„,·1 znacmny do Lodzi. a ko dla wid0 -"w od 1~t d · film · l •~ •· '~ •-V .,„ wrimwny Pl"Zed g't)dz, ·~ ~ ac y wieczorem 
linii „10" lnm ować będą cło Ra- 11, Jest doręc=ny adrc l!I. nie będą tracili czasu N• ł d kl k' 
dioshwJI. sat,(m; te!fO samego Za trudno i za dro- na poeiE'6'l.anfo iswokh le a ftl pra y I 

Od piątku, cln. 11 listopada, w dnia, ~l!Yhkośó _ ro- go Jest .ieździć 'li d'l.it1- rozgo.rycz.onych dzieci. 
zwłąt:lm 7< układa.niem nawit>rz- dna u?;11anla. ćmi d6 Lod'Zi na OOJJO ,,„

77 
R &T abywcy oęł11, !!Ph'Y 

cbni na ul!cy Narutowicza na. oll- Ą tymcwasem u~t. wiednie dl._, nieb fil- ..., · - ) 1' tusu lub wódkT, r'l',c: 
cinkll 11d Armii J~udowrJ do Ki- który nadszedł ~ 22 -------------------- 9to nłe 74.a.Ja sobie · 
Hń~kit!lfO, '"97.Y•lkie poci~!l'i bi<'ll' UN11du PC>ę'l;tOWftłl'O W Jak nazwac' bar•. SJ'rawy, że opa!«)wa-
Dl\ee \Il. N1tn1t0";<"JLa w leic- dniu O paśdzi81'Jlika, ł nie wliczone Jest w ce 
runku Radiostacji kursowa<'. bę- Z-01Stal pn;f'tka:ąny llo nę towaru. Kon;ysła..ll\ 
dą obok Dworca Fabry~e::o, tJ, 1 Urzędu Pocztowego W domu l>l"llY ul. P~ujl! ~ia- a '811'0 niektórzy nie. 
przez ul. Kililtskicgo. ul. Skła- dopiero w dniu 11 paź Nowotki micsc1 nowa.nie naszego baru uczciwi sprzedawcy i 
dową, ul, J\rmii Lutl&wej j da- dT.iernika. się „Bar n.Il Słokacb". na „Bą.r przy Mltostra- odbieraj" l>USte butel-

l 
„Urzędowa" droi.ra Na"llwa ta jeet o tyle d'llie" lub „Bar 11ny kl, me odl:iC'r.ajĄC 1>rLY 

lej norm lnie Pl"Zt'7. ul. Naruto- z ul'Zędu do ut"llędu niewłaściwą, że 00 Uniwl'!2'syteokiej", 'l'.akupie na.leżnoiici 'la. 
włcza \I() V.R•dio tacji. tnoła 56 ~odnnl Stoków jest stąd ,iesz- otniymaine nklo. 

Ocl Rad!ostac.ji w kil'r11nku uł1· Barbar& Oleinli'nk me spory szmat dro.iri Andr.;lej Smimow Korespondt>nl 
Il!' Pi<!Jtrkow~l<i~.i p{Yciągi kurso- (2512-R) - pewnie około 4 km. (2587-R) (2473-łłl 

-t ~ norm11lnie. -----------------------------------------
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Dzieło sztuki za ... 2 złote 
Na dyskusji, poświęconej 

d2'Jiałalności „Kroniki", po­
.pularny malarz łódrzki Kon­
stanty Mackiewicz zwrócił 
m. in. uwagę, że wygląd este­
tyczny naszych lokali urzę­
dowych, klubów, świetlic itp. 
pozo.stawia wiele do życze­
ni.a, że prawdzhve dzieło 
muki jest tam rziadkością ... 
Również i ściany naszych 

mieszkań „zdobią" często 
różne kicze i tanie oleodruki, 
których jedyną wartością 
jest, że ... mają imponująco 
szerokie, a pięknie złocone 
ramy„. 

A przecież istnieje w Ło­
dzi silny ośrodek plastyków, 
produkujących rokrocznie 
wiele cennych niernz dzieł 
sztuki... a S'ZUka.iących na 
próżno na 9Woje prace na­
byweów. 
Związek Plastyków w Ło­

dzi organie;uje wielką loterię 
artystyczną z fantami, skła­
dająC!"'l'ld się z obrazów, gra­
fiki. płaskorzeźb i różnych 
przedmiotów sztuki stoso­
wanej jak szaJe, chustki ar­
tystycznie malowane, broszki, 
korale, br.ansoletki, lalki itd. 
Kaidy los kO!!rlltuje 2 zł.: su­
ma niewielka. a dająca moż­
ność wygrania rzeczy na­
prawdę wairtOśc:iowej. 

Zwiedziłem ostatniio wy­
stawę w Ośrodku Propagan­
dy Sztulti w PalI'kU Sien­

ty przechodzą p1"zez selekcję. 
Jury odrzuca rzeczy tan­
detne - nie chciełibyśmy 
bowiem 7JWUlgacywwać na­
szej imprezy o charakterze 
wybitnie artystyc=yn1. 

- A kiedy rozpoczynacie 
sprzedaż losów? - zapytuję, 
rzucając okiem na obrazy, z 
których ndejeden z raooscią 
powiesiłbym u siebie w do­
mu na honorowym miejscu. 

- Akcja nasz.a jest długo­
dystansowa. Mamy jeszcze 
sporo trud,ności organizacyj­
nych. Skoro j-edn.ak uporamy 
się z nimi, przystą!Pimy do 
masowej sprzedaży losów. A 
.jestem pn.ekonany, że lote­
ria nasza będzie cieszyła się 
w Łodzi zasłużonym powo­
dozen.iem. 

- Dajcie więc znać, kiedy 
ost.art:ecz.in.ie przyst~cie oo 
sprzedaży losów. Nie omie­
szkamy :1Jawiiadomić o tym 
nao.'ley(!h czyt.ehiików, którzy 
już dzlSiiaj wy;>ytują się o 
s2'JC'Zegóły 7JW!iązane z tą lo-
tardąl M. 

LEK1,0RATl' 
1ęzvków obcych 
w Domu Kultury 
Nauczyciela 

kiewiC7.a gdizie zgromadrzono Dom Kultury Nauczyciel.a 
ok. 300 obrarzów orarz giablo- uruchomił ostaitn.io lektoraty 
tek z drobnymi przedmiota- ,Języków obcych: frainC'Usklego, 
mii srztuki stosowanej. Wy- n~emlec.kiego i angielskiego. 
stawa obratZUje j.edn.ak tylko Lektoraty te przewidziane 
w cząstce wygrane loterii, są w pierwszym rzędzie dla 
albowiem w sumie fantów nauczycieli, aile istnieje też 
jest ponad 6.000! możliwość przyjęcia pewnej 

- Imprez.a t.a, w której ilości innych osób. 
biorą ud?Jiał wszyscy aktyw- Wolne miejsca są jes.zJcze 
ni członkowie naszego Z'W'iąz na lektoraty fr.ancusk!iego i 
ku, jest dopi.ero w trakcie niemieckiego. Chętni mog~ 
organi7..owania - informuje SikOl!ltakl:ować się z sekreta• 
mnie pełnomocnik lot.erii a.r-1 ria.tem Domu Kultury Nauczy­
tysita - m.ala;rz Mieczysław ciel.a, ul. Piotrkowska 1371131. 
Siemiński. - Wszystkie fan- (k) 
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Zanim spadnie 

pierwszy śnieg 

Lódź przed sezonem narciarskim 1

1-~-:;.:;;;;-~-na apel „Expressu ' * Starł budu·1e skocznię w Łagiewnikach - chodzi o t.o, by przyjś~ z 1 fachową pomocą tym wszystkim, 

* B d • d ' ' · • 'd ·' którzy w niedzielę wyruszają „w ę Zie Q Zie pogrOC I pOfez ZIC... teren", a nie korzystają z in-
Pomogą 

w . . h k . , Wł 'k . struktorów. * ZmOCnlenle 0 etSłOW 0 nlQrZQ - To bardz.o ważne zagadnie- w budowie hali 
W Zakopanem narciarze ko­

rzystają już z pierwszych 
opadów śnieżnych. Treningi 
pI"2leSz!y więc w drugą fazę przy­
gotowań do sewnu, który zapo­
wiada się wyjątkowo bogato, 
chociażby re względu na mają­
cą się odbyć w 195.6 :roku Olim­
piadę. Nie w:g,zyscy wprawdzie 
mogą korzystać z górskiej zimy 
i trenować na śnieżnych stokach, 
wkrótce jednak i sportowcy z re 
renów niztnnych będą mogli 
przypiąć narty. Również łodzia­
nie w oczekiwantu na śnieg 
przygotowują się starannie do 
sezonu. 

Narciarstwo łódzkie Jroncem­
fntje się w zas.a,<hic w dwóch 
tylko zrzeszeniach: w AZS i w 
Starcie. Akademików łrenuje 
Michał.ski, a za.wodntkami Star­
tu opiekuje się inii:. Bujwid. 

Inspektor sekJCji narciarskiej 
LKKF Niehelski zapytany o losy 
projektu mającej się budować 
w Parku Poniatowskiego- skocmi 
wyjaśnia: 

nie. Pomyślimy o tym, by z 
- Na. budowę <'hwilą ~ serz,onu zimo- Apel „Expressu" o po 

skoczni w Pa.r- wego1> tak w Lagiewnikaeh Jak moc przy bu.dowie hali 
ku Poniatowskie i w_ ~ma.rd!Zewie mogli dyżuro-1 sportowej znajduje co-
go nie otrzyma- wac m.strukton:y. To nasz obo- raz szerszy oddźwięk 
liśmy zezwolenia wiązek - opieka nad tymi nar- wśród spolecze1istwa 
i Start zamierza ciarza.mi. 
budować skocz- - C:z.y pr7Jewidzi.a.ne są w łódzkiego, które i tym 
nię w Lagiewni- Lodzi jakieś poważniejsze im- razem. daje godne u zna 
kach. Pierwsze prezy sportowe? nia dowody ofiarności. 

~ ...... A· kredyty na budo - Oczywiście. Napływają nowe i licz 
~ ~ wę tego obiektu ~· Z zawodów Io- niejsze zgłoszenia ze stro 

stopILia.ły, jed- · kalnych na plan ny ludzi i organizacji 
na.k Rada. Główna ZS Stan o- , pierwszy wybija rozumiejących. potrzebę 
biecuje, że przydzieli Lodzi do- , ją się miskzo- najszybszego doprowa-
datkowo 30 tysięcy 'Złotych i być ' stwa. LGdzi, ~ 'I!° dzenia robót do końca i 
może, jeszeze w tym sezonie nadto Prz_eWJdzia 
slroamtia. odda.na zostanie oo ne są. wyJazdy w oddania do u.żytku tego 
użytku. góry i na mistrzostwa. ni'Ziinne, gigantycznego obiektu 

- A jak jest ze sprr,ębem nal"- k~óre odbyć . się ma.ją w ~lszty- sportowego. 
ciat"'&kim? we, WZlflędnie w Warszawie. Na liście dotychczaso-

- Pod tym ~lędem me ma.- Z kolei rozmawiamy z trene- wych. zgłoszeń mamy do 
my większych kłopotów. Najle- ~ hokeistów mlodzieżY: szkol- odnotowania pracowni-
piej spr.a.wa pr.iedsta.wia się w neJ - Hofmoklem. ko'w SPÓŁDZIELNI U-
Wydzia.le Oświaty. - Za.pewne ostatni już sez.on 

- A czy pomyślano o tym, że.. będziemy si_ę męczyć bez mt';lc~-1 SŁUG LEKARSKICH 
by zaopiekować się tak zwany- nego lodoWJska, ale ten własw~ (u.Z. Piotrkowska 151J o-
mi dzikimi narciarzami? sezon trzeba tak wyko:rzystac raz jako pierwsze zglo· 

- Przyznam się że nie wiem propaga.ndowo, by z chwilą o- szenie kola sportowego 
o co właściwie c~ ł""'8.t"c.ia sztucznego toru być do-

brze przygotowanym. przy BPZM (Plac Niepo-
- Stanowczo za m.alo ma.my dległości) deklarujq.Ce:ło 

w Lod7a drużyn hokejowych. pracę 50 członków kola. 
Dobrze się stało, że Sparta nie Niemniej godna podkre-
zlikwidowaJa sekcji hokejowej, ślenia jest okazana go-Im strzel·ać kazano 
natomiast źle dzieje się z hokei- towość pomocy ze stro-w ielu naszym sportowcom, a też posylo;q. piłki prosto iv rę- stami Startu. Od lrLe;Ch la.t0~~~ ny SPÓŁDZIELNI PRZE 

piłkarzom w szczególności, ce bramkarzy? Nie znajduje- wykazują. oni postępow. ""· WOZOWEJ „TABOR 
drużyn zrzeszeniowych będziemy zarzuca się brak zainteresowa my dla ni.eh u.sprawiedliwie- posiadać zespoły szkolne. eo się KONNY", która w nie-

nia literaturą. Nieslusznie! - nia. I mogą się biedzić teraz tyczy zespołu pierwsrroligowego dzielę, 20 bm„ oddaje do 

,.Szukamy młodych talentów„ 

Cenna inicjatywa Sparty 
O bok takich dyscyplin spor-I wszystkich s2Jkół łódzkich, rolo 

tu jak żużel cz..y koszyków dzi robotni~y - sł?wem. c:1 
ka, łódzka Sparta może posz- wszyscy, ktor:zy lubią sport i 
czycić się także dobrymi ping- ma.9 o sławie wielkich spor­
pongistami. Drużyna Sparty towcow . . 
walczy w lidze państwowej, Zgłoszenia przyjmuje Ra.-
indvwidualnie Krygier nadal da Wojewódzka ZS Sparta, 

jest jedinym z ul. Północna 36 do dnia 15 
najlep.szych te- listopada. Turniej dzicw-
nisistów stoł<>- cząt rO"Lpocmie się w sali 
wych Polski... przy ul. Północnej 36, d"ia 
Ale działacze 17 listopada br., a dla chlt>P 
Sparty troszc_zą ców 22 listo-r>ada 1955 r. 
się nie tylko o 

obecny stan 
swojego ping­
ponga. W Spar 
cie myśli się 
już o przysz.lo­

kiedy nowymi kadrami 
trzeba będ7Je zastąpić mi­
strzów z roku 1!'755. Rozumie 
się potrzebę s·1lkolenia mlodzie 
ży i o tym można powiedzieć 
tylko z najwyższym uwaniem. 

Turnie.ie 7_.0$\aną roz~rane 
s~·stemem pucharowym tzn. 
zawodnik przegrywa,Jący--od­
pada. Zwyc1czcy otrzymają dy­
plomy. wiele cennych nagród 
ksią'żkowych oraz... troskliwą 
opiekę Sparty - jako 7,apo­
wiedź przyszłych sukcei;:ów. 

(S) 

RO'Z..poczęto już przygotowa­
nia do wielkiego turnieju mlo­
dzieży pod haslem: „Szukamy z 
młodych talentów". W tym za 
wołaniu wyrażony jest głów­
ny cel i charakter imprezy. 

Wisła wygrywa 
czechosłowackim 

I-ligowcem 
Chodzi o wywołanie spośród W Krakowie rozegrano 9 bm. 
tysięcy mJodycb i zdolnych międzynarodowy mecz piłkarski, w 

którym miejscowa Wisła połtonala 
ping-pongistów kilkunastu czy I-ligowy zespól CSR _ Tatran Pre· 
kilkudziesięciu najzdolnicj- sov 2:1 o :I). Był to rewanż za TO· 
szych, rokujących największe zegrane niedawno _w C-zechosło:wa­
nadzieje. Chodzi o zaopiekowa cji spotkanie zakonczone wy1nk;em 
nie się nimi, da.nie im wa.run- remisowvm 2_:2_. __ _ 

ków dobrego treningu. tak, by p · J J'd 
kiedyś - w przyszl1'Jści była rzetasowame w 1 ze 
z nich dla Sparty i dla ping- • • 

t>onga ~-ogóle.- pooie~ba.. Ruch zwyc1ęza 
TurrueJ będzie orgamzowa-

ny zarówno w konkurencji stołeczną Gward·ię 
chlopców jak i dziewcząt. Swo-

je uczestnictwo ~laszać ~o- ~•O (2•0) 
gą uczniowie 1 uczeninice •Je • odrzekli w obronie . piłkarzy sa satyrycy, m.0114 wertować set- Włókniarza, to z.ostał on poważ- dyspozycji kierownictwa 

tyrycy, genialnie uaktualnia- ki ksiąg poetów i pisarzy a nie ~ocniony przerz za.wodni- budowy hali 25 wozów Zaległe spotkanie I ligi pil-
jq.c jeden z utworów wieszcza. nie znajdq zapewne nowego ków, którzy podczas służby woj- i 50 pracowników spół- karskiej Gwardia (Warszawa) -
Przecież to właśnie nasza re- wytłumaczenia. skowej grali w CWKS oraz przez dzielni. Ruch (Chorzów), które rOZJegrano 
prezentacyjna jedenastka bio- S~ński.ego ze Zgierza. Lo- Kierownictwo budowy na stadionie WP w Warszawie, 

l d . Bo n9lkarzom strzelać kaza- dzia.nie trenują już na „Torwa- zakończyło się z.decydowanym rqc soi ne cięgi podczas tour „. --" 1• "'""'kuJ" su. „_ ~ . ......,..„ek hali jest przekonane, że k 'łk ·~otw R h 3·0 (2 O) ~·· M.U. st---•a•q.' ·~ _, „ . .., UV ·--·· ~ sz o a zwyct.,.~ em UC u . : . nee po Albanii (1953 r.) w pel no, a ~··1 · ··~ T"""" ' · ligowych. dotychczasowe zglosze- ł Bramki zdobyli Cieślik w 30 
, ni zrealizowala dyrektywy za- Ale czytelnikom chodzi prze - Jak jest z lodo\viskami? nia zachęcą. innych i ak- ł min„ Wiśniewski w 34 min. oraz 
wa.rte w mickiewiczowskich de wszystkim 0 k<mkrety. Oto - Lodowiska. będą przy AI. cja pomocy przybierze ł • ł l Pohl I w 66 min. 
strofach: „Nam strzelać nie ka one. Weźmy tylko dwie ostat- Unii (uporządkowano szatnie), w w najbliższym czasie sze ł g1mna_ s_ycz_n. a . rzoDiilv-scękyJ azwywancl5ę0swtwuali' zp~ł05)lamrzege 0chnoa-za.no". W ten sposób oszczer- n•e n•edz•e'e l.,,,,."e. 30 paź- Helenowie (jakoby z gorącymi rokie rozmiary. ~ • • • • „„v~ na.kYskami) i w Parku Szkol- W Lochi działają JUZ młod7j~- szóste miejsce w tabeli i mają tył· czy zarzut zostal odparowany, dziernika: mecz AKS - Cra- nym. z lodowisk tych oraz st.a- żowe S'llkółki sportowe pilki. noo:- ko gorszy stosunek bramek od zaj· 
co zresztą. potwierdziło się je- covia - najlepszy chorzowski WÓ'W''na. -Zdrowiu będ~ mogli ko- „_____________ nej eraz pł)-wańia, .a ClobeQllie ZS mntącej piąte mt.ejsce gdańskie i Le 
szcze wielokrotnie w później- napastnik, Krawiarz, pudlu.je rzysta.ć równie>: łyżwiane St.ą.I przyst.ą.pilo do u~a. chil, z którą spotkają -się w Cho-
szych. m h m"ędzypaństwo - ied · :z· · Tak · · E S?Jkółk:i gimnastycznej dla mło- rzowie. w n~jbllższą niedzielę. 
wych, m~~:~dowych itd. :Z!'.!:"teogaK. o~':?t s::i:e~ ~~ zon _ h~~o= xpressem dzi.ety w wieku od. 9 dol;! la~. ~w~rcłt.a nałoanast spadła na 4 po· --- "" " „... l · · rski Treningi będą się odbywały dwa ycię. 

Co jednak czynią piłkarze pł-z&ł (Lipiny) _; Gwardia ;;f~v:ii: ~~za~ po stad1"onach razy w tygodniu we wt-Orki i G k (Z b ) 
polscy w wypadkach, gdy im (Kieł.ce). naJgOrzeJ. Trze- czwartki w godzin.a.eh od 17 do o'rn1• a rze 
strzelać kazano? - a takimi Albo w ostatnie; kolejce roz ba tylko zaape- 19 w sa.li szkolnej przy ul. Sta-
wypadkami sq niewqtpiiwie grywek... N.a sosnowieckim bo lować do paw- mea 1-3 (dojalm tramwajami 
rzuty kaTne dyktowane P'l"ZeZ isku Szymborski zamienia kar stałych zr'U!Sre_ń • w najbliższy piątek, 11 bm., na 1, M2,ł_1~eż bę.._,_ . ......,„ __ & """"e- awans u 1 e 
sędziego. Otóż wlaśRie temu sportowych, kto-

1 
pary;sk.im stadionie Colombes ro- """""' """"" ...,......., ~ .... 

nego... w słupek, zaś Szym- d ty h t · · d n· t owe ce leka.rskiej przez przychodnię d k ł k I zagadnieniu. chcemy poświęcić re o c czas zeqrane zos arue mię zypa s w o e s ra asy czyk z drużyny Stali ·nieco nie posiadają ce spotkanie piłkarskie Francja - Ju- sportowo-lekarską. Rada Okrę-tr~ch~ mi_ejsca, 7god?1'ie z su- wcześniej strzela... w Szczu- kcji hokejowych, qosławia. . Francuz.i u_stalili już gowa. zapewnia. fachową opiekę "łk k. . 
mieniem i obowiązkiem .!pra- , k" W Gdańsku repre czy łyżwiarskich by zawiązały sktatl ~we1 rnpreU!Illac]l: Remetter inshruktorską oraz staly " kontakt pl ars le) 

d t rzyns iega. . takie bo ' . . - Louis, Marche - Penveme, Jon- ~'-oł Dl ł bo h · woz awcy spor owego. zentacyjny skrzydlowy Polski, • przec.1ez s~ na quel, Marcel - Foix, Głowacki, ze """" ą.. a s a uczącyc ~•'l 
Dlaczego niewykorzystywa-

1 
Baszkiewicz też nie trafia do 1 ·d"~cznym 1?d0~1 . .sku trw

3
ac ~- Kopa, Piantoni, Bentifour. będzie org:"nizowa~a. pomoc. . W zaległym spotkaniu II-ligo-

, . k zie przynaJmmeJ przez m1e- _Zgłosz~ n~ mte~eu U:~- wym pilkarze Górnika (ZabrzE) nie „jedenastek" stalo się tD bramki, wreszcie we wtor 0
• si.ęcy, a Lódź ma wszelkie da- • w Splicie rozegrano mlędzyna- g?w w J>Oollledz1alk.i, środy i p!ą.t pokonali w środę 

9 
bm. CWKS 

ostatnich. meczach. ligowych wym meczu CWKS (W-wa) - · ne ku temu, by i w sportach zi- rodowe zawody lekkoatletyczne z ki w g~h oo. n li? 19. ~": (Bydgo.szicz) a:O (l:O). Zwyc'ęzcy 
zjawiskiem nagminnym? Dla- Gwardia (Bydgoszcz) „sztuki" mowych odegrać poważną rolę. udzialem zawodników Czechosłowa- cl_l:o zgłaszaJące Slę_ wmno -~ee mieli przez caly czas spotkan:a 
Czego na•leps• strzelcy (a •. .:n_ te1· dokazu.•e z kole• ro'wni"e ce Z wypowiedzi tych wyru'ka, że cjl, Saarv i Jugosławii. Najlepsze pisemne zezwoleme rodzkow d . . ' • "'"" ' ' wyniki uzyskali Czechosłowacy, m. . . . .. . · uzą przewagę 1 wygrali zaslu-domo, że tylko najlepszych. de niony „postrach. bramkarzy", przygotowania do sezonu. zim<; In. Skobla w pchnięciu kulą - Bhzszych mformacJ1 udziela Ra- żenie. Bram.ki zdobyli: Szalecki 
sygnuje się do egzekwowania Pohl. Wystarczy prawda? wego t><>d; wz~lęden:i orgamzacYJ- 17.41, w rzucie dyskiem Merta - da Okręgowa ZS Stal, ul. ~au- i Jankowski oraz Gawlik z rzutu 

. . l b ' n:tm dob:iegaJą konca. 54,63 oraz w rzucie oszczepem ko· gutta 12, tel. 179-54 w god7li,na~h karnego. Dzięki temu zwycię-
karnych) przestrzeltwu3ą u Móglby ktoś powiedzieć, że JA. NIE. biel Zatopkova - 49,BO; od 10 do 16. stwu Górnik (Zabrze) zapewnił 
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to bramkarze tak wydatnie ---··---------------------- sobie o..--tatecznie awans do I li-
podnieśli swe umiejętności, że WAŻNE TELEFONY 20, 21. 22 dozw. od gi. Mecz wywolał duże za!ntc-
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niegroźny dla nich żaden 1'Qlil
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!J'-'-.,..•-e?. IF•i(D~ lat 1 resowanie, gromadząc ok. 15 tv6. 
strzal. Lecz w takim razie Pogol Milicyjne 253-33 ,11· "' ~'v ~ '•; FOTOPLASTIKON (Pio- w:dzów. · 
czemu w dziesiq.tkach innych Pogot. Ratu:n.lrowe 254-44 trkowska 67) .,Nowa 
sytuacji patalaszą niCZY1]1- no- SKtraż MP?Ż'.łmak MO 2583 60 Ml.ODA GWARDIA !Zie SOJUSZ (Nowe Złotno) :Ca·~agli.str~ao War~-

om. 1e1s a - lO!lla 2) Wesołe gwiaz- „Wyjęci spod prawa" 
wicjv.sze? Miejski Ośr. Infor. 159-15 dy" g. is. 18. 20, dozw. g. 18.30, do.zw. od lat 14 
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13 10 si czołowi napastnicy ~ie po- '!lEĄ..T_...Q,~ l\łU~iabF~ka 11~ „-!'or-omcz

17
Yni

19 
~gry-
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u die 129) „Szerszen" g. 18, Gdanska 90. Narutow;-
13.50 Uwertura Dworzaka „Kar- wy los wyznaczył polskim pil- JARACZA "aa:racza 2?) ~ lat gi4 · • ozw. 20. dozw. od _lat 12 c~ 42. Armii. Czerw-: ... 
nawał". 14.10 Moza.h. roz.rywiko- karzom miejsce w rozgryw- g 19 Takie czasy" . . . SWIT (B_alu~~1 Rynek) neJ 8. Srebrzynska 67. 
wa. 15.05 Utwory na klarnet z kach. oli'mpl3"sk'ch. POWSZECHNY (Obr POKOJ (Kazumerza 6, „Natchmerue g, 16. AS Al K ·c1 __ .., .10 

• • . · „Urok szata.na" g. 17, 20. dozw. od lat 12 . · ~ u,...... "" fortepianem. 15.25 Melodie ope- KATR. Stalingradu, 21}. g. , 19 19. dozw. od lat 14 TATRY (Sienkiewicza~'°> pełni stałe dyzury nocne 
retlcowe. 16.IB (L) Koncert orkie „Zaitrzyma.e pomą.g' POLONIA (Piotrkowska ,Ciemna n:eka" g 16 
stry. 16.00 (L) Z źycia muzycme- „PINOKIO" (Kopernika 67) Przed s"dem" " is 20 dozw od iat 18 DYŻURY SZPITALI · -'- 1'1 OO Od . ...... 15) g 17 Urwisy" " „ „. . . . 
go naS2leg'O mia„..... . cin..,. .... Nowi" m1"słrzow1·e ARLE·KIN·~· (P" trlrow- 15,45, 18. 20.15, dozw. w01;.NOOC (Przybysu:w- Pol . "czo - gm· ekolo-powieści dla dzieci E. Amicisa •• 10 _ • od lat 14 skiego 16) „ yroezma" . 4mlł 
eo- " 17 30 (L) Lód.z.ki dzieii ska 152) g. 17 „Jas l S ..,_ g 16 18 20 dozw --" gmzny: Od g. 8 do 20: „o=._e . . - Małgosia." PRZED~O N'IE (LJe- lat 12 . . . . '-" si:pital im. dr Ma~uro-
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st. 18, 20. dozw. nika 16) „Konwój dra Oka 5.. ~ godz. 20 .do 
(L) Muzyka rozrywkowa. 18.45 ..., , ... ~ od lat M" g 
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Zagadka naukowa. 19.00 Muri:. i Pnewodnlczącv GKKF. Włodzi- 1 MAJA (Kili~kiego IJ~l od '1at 14° · ' · Skłodows~e.1, ul. Curie-
aktuałności. 19.25 Poezja Jóre!a mierz Reczek, nadal w dn.iu 8 li· BALTYK (Narutowicza „Jutro będzie za poz- WISLA (Tuwima nr Il Sklod<>wskieJ 15. 
Czechowicza. 19.40 Andrais Niha- stopada tvtutv mistrzów sportu 11 20) „~m na przedmie no" g. 17. 19. dozw. od „Trzpiotka" g. 14, 16. Chirurgia: Swital im. 
li: „Młodzieży, broń pokoju". zawodnikom: boks: MILEWSKI I ściu" g. 16, 18, 20, lat 16 18, 20. dozw. od lat 16 N. Barlickiego, ul. Kop-
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sni ,Kraik.ow.SkieJ. 22.20, „:i='olchlo- SZEWSKI (Gwardia), PRZEZDZIEC ny Krzyż", g. 18, 19.30 REKORD (Kaliszewskie- Kaliski) „Bajka o smo &kiego 113 . 
pek' odc. pow. K. Kozmewsk1e- Kl (CWKS); wioślarstwo: ANTKO .dozw. od lat 7. Progi-. go 2) .,Upiór n.a. spn:e- ku". „Wietrzenie skar' Laryngologia: S21pital 
go. 22.40 „Z naszych sal koncer- WlAK fAZSI: :zapasy: MAJEWICZ dla najmłodszych „Kró daż" g. 17, 19, d~. ..Przegląd sportowy or im. dr Biegańskiego, ul. 
towych". (CWKS). lewna Żabka." g. 16, 17. od lat 14 5-55" g. 16. 17. 18. 19, Kniazi.ew.i.cza 1-3 
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